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Inf wł.
W całym kraju trwają przygotowania do obchodu 

1 Maja. W zakładach pracy, instytucjach i szkołaęh od­
bywają się uroczyste akademie, wieczornice i spotkania 
z działaczami robotniczymi.

Szczególnie uroczyście obcho 
dzili zbliżającą się rocznicę 
święta mas pracujących pra­
cownicy Zakładów H. Cegiel­
ski w Poznaniu, którzy przed 
wojną uczestniczyli niejedno­
krotnie w pochodach i demon 
stracjach 1-majowych. W aka­
demii, w pięknie udekorowa­
nej świetlicy HCP, uczestni­
czyli serdecznie witani przez 
zebranych: minister obrony 
narodowej, poseł Poznania — 
gen. Marian Spychalski, pier­
wszy sekretarz KW PZPR — 
Wincenty Kraśko, generał 
Raczkowski, zast. przewodni­
czącego Rady Narodowej m.. 
Poznania — mgr Marzec i se­
kretarz Komitetu Miejskiego 
PZPR — Zywert.

Długo brzmiały oklaski, gdy 
minister Spychalski dekoro­
wał najbardziej zasłużonych 
pracowników odznaczeniami 
państwowymi. Na piersiach 
zast. dyrektora Franciszka 
Schmidta i pracowników: Sta­
nisława Henschla, Wincentego 
Lewińskiego, Ignacego Przy­
bylskiego, Stanisława Tomczy 
ka, Mariana Trzaskowskiego i

życzenia dalszych osiągnięć od 
Komitetu Centralnego PZPR, 
rządu, Frontu Jedności Naro­
du i Wojska Polskiego.

— Pragnę równocześnie zło­
żyć wam najserdeczniejsze ży­
czenia, aby Zakłady Cegiel­
skiego były jednym z tych za­
kładów w Polsce, który ma 
największe sukcesy w produk­
cji. Życzę wam — mówił min. 
Spychalski — aby wasz wkład 
w pokojową pracę był decydu­
jącym i rozstrzygającym czyn­
nikiem w walce o przyszłość i 
rozwój naszej Ojczyzny. Ży­
czę wam, waszym rodzinom, 
odznaczonym robotnikom - ju 
bilatom jak największych o- 
siągnięć w pracy, szczęścia 
osobistego i zdrowia.

Zebrani zgotowali min. Spy­
chalskiemu serdeczną owację. 
Zrywają się okrzyki na cześć 
Wojska Polskiego.

W drugiej części akademii 
odbyła się bogata część arty-
styczna. (1)

Wojciecha Buszy 
krzyże kawalerskie

zabłysły 
Orderu

Odrodzenia Polski. Dalszych 
22 pracowników udekorowano 
złotymi, srebrnymi i brązowy­
mi krzyżami zasługi. Dyplo­
my uznania i premie pienięż­
ne wręczono 106 pracownikom, 
którzy przepracowali w Zakła 
dach HCP 40, 35 i ponad 25 lat. 
Wielu spośród jubilatów roz­
poczynało pracę wówczas, kie­
dy Zakłady HCP były niepo­
zorną fabryczką, brali czynny 
udział w jej rozbudowie.

— O tej waszej pracy i po­
święceniu. drodzy jubilaci. ni­
gdy nie zapomnimy — mówił 
wśród oklasków dyr. Kostuj

Gorąco witany przez załogę 
zabrał głos—min-. Spychalski, 
który przekazał pracownikom 
HCP serdeczne pozdrowienia i

Dalsze ofiary
na powodzian

Coraz więcej instytucji i 
sób prywatnych odpowiada

o-
na

apel wzywający do niesienia 
pomocy powodzianom w woje­
wództwie warszawskim.

Jako dar na powodzian Pa­
rafia Ewangelicka w Poznaniu 
złożyła w naszej redakcji 500 
złotych. W imieniu powodzian 
dziękujemy. Do łańcucha ofiar 
dołączyła się dyrekcja i rada 
zakładowa Przedsiębiorstwa 
Montażowego Urządzeń Spich­
rzowych w Poznaniu. Na zjeź­
dzić delegatów załogi tego 
przedsiębiorstwa, podczas któ­
rego zatwierdzono podział fun­
duszu zakładowego za r. 1957, 
postanowiono przeznaczyć na 
powodzian 5000 zł z funduszu 
zakładowego.

Na ten sam cel drużyna har­
cerska w Drobninie, powiat 
Leszno, zebrała 2100 zł, 180 szt. 
odzieży i 24 pary obuw ia.

(M)

Oczywiście mowa o roz­
poczynającym się wyścigu 
kolarskim Warszawa — 
Bcrlm — Praga — w saty­
rycznej relacji najnowsze­
go (18) numeru tygodnika 
„Kaktus”.

Do nabycia już jutro w 
kioskach „Ruchu”.

WIELKOPOLSKI
miasta
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1-majowa odezwa
Komitetu Centralnego

Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej
Komitet Centralny Polskiej Zjednoczonej Partii 

czej wydal z okazji święta 1-majowego odezwę do
Robotni- 
robotni-

ków, chłopów, intęligencji i wszystkich ludzi pracy nasze­
go kraju.

Komitet Centralny Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni­
czej — czytamy na -wstępie — 
pozdrawia Was z okazji święta 
międzynarodowej solidarności 
klasy robotniczej — dnia 1 ma 
ja.

Pozdrawiamy wszystkich, 
którzy pracą swych rąk i umy­
słów, trudem codziennym w 
fabrykach i kopalniach, w szko 
łach i w urzędach, na roli i na

morzu, w transporcie i na bu­
dowlach wznoszą nasz

m. Poznania!

najwyższym szczeblu, aby poło 
żyć kres „zimnej wojnie" i wy 
ścigowi zbrojeń, aby na wza­

W 13 rocznicę spotkania żoł-
nierzy armii radzieckiej i a- 
merykańskiej nad Łabą, Zwią­
zek Weteranów USA zaprosił 
delegację kombatantów ra­

dzieckich do Waszyngtonu.
Na zdjęciu: Na lotnisku Idle- 
wild delegację radziecką (od 
lewej): I. Lemezuka, A. Miere- 
sjewa, B. Polewoja i A. Gor- 
diejewa wita Donald Bolles 

( z prawej).
Fot. - caf

Klub Zachodni 
placówkę myśli 
niemcoznawczej

(Inf wl.)
Z inicjatywy zarządów: Po­

znańskiego Oddziału Stowarzy­
szenia ‘Dziennikarzy Polskich 
i Okręgu Tow. Rozwoju Ziem 
Zachodnich, w Klubie MPiK 
w Poznaniu, odbyło się w ab 
wtorek zebranie dyskusyjne 
poświęcone problematyce nie­
mieckiej. Zebranie, w którym 
wzięli udział naukowcy, dzia­
łacze i publicyści zajmujący 
się zagadnieniami z tej dzie­
dziny, zapoczątkowało stałe te 
go rodzaju spotkania. Odby­
wać się one będą pod egida 
powołanego w tym celu Klubu 
Zachodniego, który — mając 
charakter placówki społecznej 
— skupiać będzie publicystów 
i działaczy pragnących pogłę­
biać znajomość problematyki 
niemcoznawczej oraz zagad­
nień dotyczących naszych 
Ziem Zachodnich.

Tematem spotkania wtorkowego 
oraz interesującej dyskusji były 
prelekcje: mgr. Józefa Frleske, 
wicedyrektora Instytutu dla Spraw 
Międzynarodowych w Warszawie 
który oniówił niektóre elementy 
zagadnienia niemieckiego i red 
J4na Zaborowskiego (ZAP-War- 
szawa), wyjaśniającego w tema­
cie „Nasze spojrzenie na Niemcy*' 
rozmaite koncepcje polityki nie­
mieckiej. Dyskusja wykazała pa­
lącą potrzebę stworzenia w Po-
znaniu w oparciu o ZAP
TRZZ — placówki sprzyjającej sz" 
rokiej wymianie myśli w zakre­
sie różnorodnych zagadnień nie­
mieckich i oparcia jej pracy na 
badaniach naukowych, co pozwol' 
aa lepsze i pełniejsze kształtowa­
nie opinii społecznej. (J. t.)

wspólny dom — Polskę socja­
listyczną.

Nigdy bardziej niż dziś — 
czytamy dalej w uchwale — 
nie była konieczna solidarność 
i jedność ludzi pracy wszyst­
kich narodów w obronie poko­
ju, dla udaremnienia niszczy­
cielskiej wojny atomowej, dla 
uchronienia dorobku pokoleń, 
dla uratowania zdrowia i ży­
cia ludzkości.

Groźba pustoszącej pożogi 
termojądrowej wisi nad głowa 
mi narodów.

SOCJALIZM NIESIE
Światu pokOji

To pierwszy kraj socjalizmu 
— Związek Radziecki — dał 
przykład dobrej woli przerywa 
jąc jednostronnie dalsze do­
świadczenia z bronią masowej 
zagłady i proponując to samo 
wielkim mocarstwom kapita­
listycznym.

To Polska Ludowa wystąpi­
ła z inicjatywą stworzenia w 
Europie Środkowej strefy bez­
atomowej — obszaru bezpie­
czeństwa, w którym obowiązy­
wać będzie t^tkaz magazynowa 
nia i stosowania broni atomo­
wej.

To obóz państw socjalistycz­
nych proponuje spotkanie na

Dyskusja nad sprawami służby
architektoniczno - budowlanej

(Inf. wł).
Na specjalnej konferencji w 

gmachu Prezydium WRN w 
Poznaniu zebrali się we wto­
rek główni architekci miast, 
powiatów i województw z ca­
łego kraju. Konferencję, któ­
rej przewodniczył wiceprezes 
Komitetu do Spraw Urbanisty 
ki i Architektury — inż. Ma­
rian Benko, poświęcono mię­
dzy innymi sprawom organi­
zacyjnym służby architekto­
niczno-budowlanej.

Żywą dyskusję wywołała sprawa 
nadmiernej ilości przesyłanych z 
terenu do KUA skarg i zażaleń w 
sprawach architektoniczno-budow­
lanych. Sekretarz generalny KUA 
— inż. Br. Kulesza stwierdził, że 
tylko przez podniesienie prestiżu 
komórek terenowych można w wie 
lu wypadkach zlikwidować odwo­
ływanie się do wyższej instancji. 
Ciekawa wypowiedź naczelnego 
architekta Warszawy — inż. Adol­
fa Ciborowskiego znalazła od­
dźwięk w licznych głosach zebra­
nych. Warszawa*przystąplła do u- 
regulowanla przydzielania terenów 
pod budownictwo mieszkaniowe. 
Służba architektoniczno-budowla­
na przekazuje tereny stołecznej 
Dyrekcji Budowy Osiedli Robotni­
czych, która z kolei w planowej 
zabudowie uwzględnia potrzeby in 
nych inwestorów. Dzięki temu u- 
zyskano tylko jednego koordyna­
tora przy rozdzielaniu terenów 
przeznaczonych pod zabudowę. W 
najbliższym czasie dotyczyć to bę­
dzie także budownictwa indywi­
dualnego.

Wielu dyskutantów mówiło 
na temat słabego zainteresowa 
nia się rad narodowych plana­
mi przestrzennymi. Jako jedną 
z przyczyn podano fakt, że pre 
zydia wybierane co 3 lata nie 
dostrzegają zagadnień perspek 
tywicznych. Pochłaniają je cal 
kowicie sprawy bieżące. Poru­
szono także sprawy budownic­
twa wiejskiego, konieczność 
stworzenia nadzoru technicz­
nego oraz przyjmowania przez 
służbę architektoniczno-budow 
laną prac zleconych.

Główny architekt wojewódz-

twa warszawskiego inż

jemnym zaufaniu 
stwie zbiorowym 
stawy pokojowej

Jednakże rządy 
perialistycznych

i bezpieczeń 
oprzeć pod- 
współpracy. 
państw im- 
pod batutą

Zbliża się 1 Maja, międzyna­
rodowe święto klasy robotni­
czej całego świata.

W dniu tym wszyscy ludzie 
dają wyraz swym pragnieniom 
budowania ustroju opartego na 
zasadach demokratyzmu i spra­
wiedliwości społecznej.

Społeczeństwo polskie, a w 
tym i studenci polscy mają w 
obecnym okresie zapoczątko­
wanym przełomem październi­
kowym szczególne powody do 
zamanifestowania swych uczuć, 
ponieważ stają się oni rzeczy­
wistymi współtwórcami ustroju 
gwarantującego zrealizowanie 
tych wszystkich pragnień.

Proces demokratyzacji szko’- 
nctwa wyższego pozwala pra­
cownikom nauki i studentom 
decydować o życiu szkół wyż­
szych i kierunku rozwoju nauki 
polskiej.

W obchodach dnia 1 Maja 
biorą udział wszyscy ludzie, 
którym drogie są ideały brater­
stwa i solidarności międzyna­
rodowej. Niech w obchodach 
tych nie zabraknie również mło 
dzieży akademickiej naszego 
miasta.

Wzywamy wszystkich studen­
tów do udziału w uroczysto­
ściach 1 majowych, organizowa 
nych w naszym mieście.

Stanów Zjednoczonych Amery 
ki, na przekór najżywotniej­
szym interesom narodów, od­
rzucają te proste i tak korzyst

(Ciąg dalszy na str. 2)

Kachniarz zwrócił się do ze­
branych z apelem o udzielenie 
pomocy dla województwa war 
szawskiego w związku z po­
wodzią, która spowodowała 
zniszczenia 125 wsi i 10 miast 
Rozumiejąc konieczność szyb­
kiej pomocy, architekci posta­
nowili wydelegować natych­
miast do Warszawy około 35 
fachowców z nadzoru budow­
lanego, celem rozeznania sta­
nu budynków, strat i potrzeb 
materialnych oraz — w razie 
potrzeby — objęcia nadzoru 
nad wykonywanymi remonta­
mi. (an)

i

RADA OKRĘGOWA 
ZRZESZENIA 

STUDENTÓW POLSKICH 
W POZNANIU

Główny postulat urbanistów

Planowanie przestrzenne
połączyć z gospodarczym
(Inf. wł.)
Poniedziałkowa narada w 

Poznaniu poświęcona zagadnie 
niom planowania przestrzen­
nego w działalności rad naro­
dowych, w której uczestniczj’- 
li członkowie prezydiów rad 
narodowych oraz główni archi 
tekci miast, powiatów i woje­
wództwa z całego kraju, zakoń 
czyła się podjęciem szeregu 
wniosków.

Dotychczasowa praktyka pla 
nowania państwowego i tere­
nowego zwłaszcza w ostatnich 
latach wykazała brak należy­
tego powiązania i uzupełniania 
się elementów politycznych 
gospodarczych i przestrzeń 
nych. Sytuacja ta doprowadzi­
ła do podejmowania .często 
błędnych, a niejednokrotnie 
wręcz niemożliwych do zreali­
zowania decyzji. Toteż uczest­
nicy narady domagali się m 
in. przestrzegania zasady, że 
planowanie przestrzenne wia­
no być powiązane z planowa­
niem gospodarczym i komplek­
sowo obejmować wszelkie za 
gadn’enia specjalne.

Aby prace architektów 1 urbani­
stów były Jak najbardziej owoc­
ne, należy przeprowadzić rewizje 
istniejących ustaw 1 przepisów 
prawnych w zakresie planowania 
przestrzennego oraz wyłowić ze­
społy architektów i plastyków, kió 
rzy będą czuwać nad rozwojem 
nowoczesnego budownictwa. Ze­
brani postulowali, by władze cen­
tralne odpowiednio podkreśliły 
wagę planowania przestrzennego 
w radach narodowych — równo­
cześnie jednak zobowiązując Je do

nlście, który koordynuje pracę na 
danym terenie, a z uwagi na cał­
kowity brak podkładów geodezyj­
nych — zorganizowanie wydzielo­
nej terenowej służby geodezyjnej.

Wnioski przyjęte przez u- 
czestników narady znajdą swe 
odbicie także w Sejmowej 
Komisji Budownictwa i Go­
spodarki Komunalnej. Zapew­
nił o tym prezes Zarządu Głów 
nego Stowarzyszenia Archi­
tektów Rzeczypospolitej Pol­
skiej — poseł prof. J. Hrynie­
wiecki. (an)

Obradował Zarzad Główny
SARP

współodpowiedzialności 
zakresie.

Konieczne jest także

tym

nadanie
właściwej rangi archltektówl-urba •

Litewscy artyści
podbili serca

Inf. wł.
Po koncertach w Warszawie 

na terenie naszego wojewódz

Sezonowa 
obniżka cen 
masła i serów twardych

WARSZAWA (PAP)

Z dniem 1 maja 1958 r. na­
stąpi sezonowa obniżka cen 
podstawowych gatunków ma­
sła i serów twardych. Masło 
extra wyborowe, które kosz­
towało 70 zł. będzie kosztowa­
ło 64 zł. za 1 kg., masło wybo­
rowe, które kosztowało 64 zł. 
będzie kosztowało 58 zł. za 1 
kg., ceny serów twardych zo­
staną obniżone od 10 do 29 
procent.

Sezonowa obniżka cen ma­
sła i serów twardych obowią­
zywać będzie od 1 maja do 30 
września 1958 r.

poznaniaków
twa soliści Opery i Filharmo­
nii Wileńskiej wystąpili ze 
swym programem w Auli Uni 
wersytetu im. Adama Mickie­
wicza i zgotowali poznania­
kom prawdziwą ucztę muzycz 
ną. Nic też dziwnego, że go­
ście litewscy zostali entuzja­
stycznie przyjęci przez poznań 
ską publiczność oraz nagrodzę 
ni kwiatami i huraganami 
braw.

W koncercie wystąpili zasłu 
żeni artyści Litewskiej Repu­
bliki Radzieckiej: Marija Ale- 
szkevicziute, Elena Cziudako- 
va, dysponujący świetnym li­
rycznym tenorem i warunka­
mi scenicznymi — laureat VI 
Światowego Festiwalu Mło­
dzieży — Yirgilius Noreika, 
doskonały bas, Abdonas Lie- 
tuvninkas, pianista Filharmo­
nii — Aloyzas Konczius oraz 
grupa instrumentalistów ludo­
wych.

Po występach w Poznaniu 
litewscy goście wystąpią je­
szcze w Koszalinie i Wrocła­
wiu. (Of)

Min. Spychalski 
u śród architektów

(Inf. wł)
Po dwudniowej batalii urba­

nistów i głównych architektów 
województw, miast i powiatów 
— wczoraj, w Złotej Kamieni­
cy przy St. Rynku w Poznaniu, 
odbyło się plenum Żarz. Głów 
nego Stowarzyszenia Architek 
tów Polskich. Obradom prze­
wodniczył poseł prof. Hrynie­
wiecki, prezes ZG SARP, prze 
wodniczący Sejmowej Komisji 
Budownictwa. W toku wielo­
godzinnej debaty złożył wizytę.' 
architektom poseł Poznania, 
gen. Spychalski.

W pierwszej części obrad prezes 
Oddziału Poznańskiego SARP — 
inż. Skrzydlewski, scharakteryzo­
wał sytuację, jaka zaistniała w 
stolicy Wielkopolski po zwolnie­
niu ze stanowisk w wyniku kon­
troli NIK głównego architekta 
miasta i szeregu jego wspólpracow 
ników. Po dłuższej dyskusji wysu­
nięte zostały wnioski.

Druga część plenum ZG SARP 
dotyczyła dyskusji nad wstępnym 
projektem deklaracji praw i obo­
wiązków architekta. Żywa wymia­
na poglądów wskazała na potrzebę 
wszechstronnego przedyskutowa­
nia 1 wnikliwego opracowania 
„karty architekta” — przed jej o- 
statecznym uchwaleniem.

Podsumowując obrady, proi. 
Hryniewiecki między innymi 
wyraził słowa gorącego uzna­
nia inż. Lendzionowi, główne­
mu architektowi województwa 
poznańskiego za inicjatywę i 
ogrom organizatorskiej pracy 
przy „rozkręcaniu" problema­
tyki planowania pr "nne- 
go. (pż)

Karol Kuryluk
odwołany ze stanowiska

W ARSZAWA (PAP)
Rada Państwa, na wniosek 

prezesa Rady Ministrów, od-
wołała ze stanowiska mini-
stra kultury i sztuki obywa­
tela Karola Kuryluka.



Wzinacniajmy

nasze państwo ludowe
Rozszerza j mv

świadomy udział obywateli 
w rządzeniu krajem

Zachód odrzuca propozycję ZSRR
w sprawie

udziału ambasadorów PRL i CSR 
w rozmowach moskiewskich

PARYŻ (PAP)
W francuskim Ministerstwie Spraw Zagranicznych odbyła 

się we wtorek konferencja prasowa, na której rzecznik mini­
sterstwa poinformował dziennikarzy o stanowisku trzech 
mocarstw zachodnich wobec radzieckiej propozycji w sprawie 
udziału przedstawicieli Polski i Czechosłowacji w moskiew­
skich rozmowach ambasadorów czterech wielkich mocarstw.

Rzecznik oświadczył, że 
XJSA, W. Brytania i Francja 
nie zgadzają się na zasadę 
„parytetu'1, natomiast godzą 
się na dotychczasowy tryb pro 
wadzenia rozmów, tj. oddziel­
nych spotkań ministra Gro­
myki z ambasadorami USA, 
W. Brytanii i Francji. Zda- 
.niem rządu francuskiego — 
powiedział rzecznik minister­
stwa — w rozmowach przygo­
towawczych do konferencji na 
najwyższym szczeblu nie ma 
głosowania, a więc liczba u- 
czestników nie odgrywa roli. 
Dodał on, że definitywna od­
powiedź mocarstw zachodnich 
będzie gotowa przypuszczalnie 
w środę rano.

Rzecznik Quai d‘Orsay za­
pewnił, że mocarstwa zachod-

Prezydent Nasser
z wizyłq
w Moskwie

MOSKWA (PAP)
W dniu 29 bm. przybył do

Związku Radzieckiego prezy­
dent Zjednoczonej Republiki 
Arabskiej — Nasser.

Przemówienie powitalne na 
lotnisku wnukowskim wygło­
sił przewodniczący Prezydium 
.Rady Najwyższej ZSRR, Kli- 
ment Woroszyłow. Następnie 
zabrał głos prezydent Nasser, 
który w krótkich słowach po­
dziękował za serdeczne powi­
tanie.

Na trasie wiodącej z lotni­
ska do czasowej rezydencji, 
prezydenta Nassera witały tłu 
my mieszkańców Moskwy.

W dniu 29 bm. prezydent 
Nasser złożył wizytę przewod­
niczącemu Rady Ministrów 
ZSRR N. S. Chruszczowowi 
W tym samym dniu prezydent 
Nasser złożył wizytę przewod­
niczącemu Rady Najwyższej 
ZSRR K. J. Woroszyłowowi.

„Vanguard 11“

nie wszedł na orbitę
NOWY JORK (PAP)
Z poniedziałku na wtorek 

marynarka USA wystrzeliła 
na przylądku Canaveral czwar 
tego amerykańskiego sztucz­
nego satelitę. Kolejnego sput­
nika wystrzelono przy użyciu 
3-stopniowej rakiety satelitar­
nej „Vanguard II”.

W 20 minut po dokonaniu 
próby uczeni amerykańscy na­
dali komunikat, że rakieta za­
wiodła i satelita nie wejdzie 
na orbitę.

W wydanym komunikacie, 
uczeni amerykańscy stwierdza 
ją, że wskutek defektu urzą­
dzeń zapalających, trzeci trzon 
rakiety nie zaczął działać, wo­
bec czego rakieta nie osiągnę­
ła wymaganej prędkości, aże­
by wprowadzić na orbitę 
sztucznego satelitę. Jak wyni­
ka z komunikatu, dwa pierw­
sze człony rakiety działały pra 
widłowo.

W ten sposób wystrzelenie
czwartego amerykańskiego 
sputnika, który zdaniem eks­
pertów USA miał dostarczyć 
szeregu ważnych informacji 
naukowych, w tym również 
dla telekomunikacji i meteo-omuniKcu_ji i ---------- -

zakończyło się fia- si, iż wybuch bomby jądrowej 
1 nastąpił na dużej wysokości.rologii, 

skiem.

nie zasadniczo nie mają żad­
nych zastrzeżeń co do Polski 
i Czechosłowacji, ale sprzeci­
wiają się samej zasadzie „pa- 
rytetu“, tj. równej liczbie u- 
czestników rozmów Wschód- 
Zachód.

NA WYSTAWIE BRUKSELSKIEJ 
W pawilonie „Sztuki”

FOT. - CAF

Należy usunąć grożące niebezpieczeństwo
Oświadczenie min. Gromyki na konferencji prasowej
MOSKWA (PAP)
W oświadczeniu swym Gromyko ponownie zwrócił uwagę 

rządu USA na poważną odpowiedzialność, jaka na niego 
spada za ewentualne następstwa prowokacyjnych działań 
amerykańskiego lotnictwa wojskowego.
Gromyko wyraził nadzieję, 

iż rząd USA da dowód roz­
sądku i w interesie pokoju 
zaprzestanie niczym nie spro­
wokowanych i niedopuszczal­
nych lotów bombowców ame­
rykańskich z bombami atomo­
wymi i wodorowymi na pokła­
dzie w kierunku granic Związ 
ku Radzieckiego.

W USA — powiedział Gro- 
wolą przemilczećmyko

fakt, co się stanie, jeśli radziec 
kie lotnictwo, wojskowe będzie 
postępowało w ten sam spo­
sób jak obecnie amerykańskie 
i w odpowiedzi na loty bom­
bowców amerykańskich w kle 
runku granic ZSRR, bombow­
ce radzieckie wystartują w kie

Działaczki pokojowe z NRF 
na spotkaniu 
z przedstawicielami PKOP

WARSZAWA (PAP)
29 bm. w Polskim Komitecie 

Obrońców Pokoju odbyło się 
spotkanie przebywających w 
Polsce działaczek społecznych 
z Niemieckiej Republiki Fede 
ralnej z przedstawicielami poi 
skiego ruchu pokoju. Spotka­
nie, cechowała serdeczna atmo 
sfera wzajemnego zrozumie­
nia.

Goście, reprezentujący różne 
ugrupowania polityczne i śro­
dowiska NRF wiele miejsca 
poświęcili omówieniu wysił­
ków społeczeństwa niemiec­
kiego dla odwrócenia niebez­
pieczeństwa wojny atomowej 
oraz protestów, które naród 
ten wyraża w różnej formie 
przeciw narzuconej wbrew je 
go woli decyzji o uzbrojeniu 
Bundeswehry w broń ato­
mową.

Przedstawiciele PKOP bio- 
rący udział w spotkaniu poin­
formowali gości niemieckich 
o aktualnych problemach i 
działalności polskiego ruchu 
pokoju. Wyczerpującą wypo­
wiedź pos. Ostapa Dłuskiego, 
naświetliła polski punkt wi­
dzenia niektórych problemów 
międzynarodowych.

Brytyjska próba 
z bombą jądrową

LONDYN (PAP)
za-Brytyjskie ministerstwo 

opatrzenia oznajmiło w ponie­
działek wieczorem, że na śród- 
kowym Pacyfiku „dokonano 
pomyślnie eksplozji angielskie 
go urządzenia nuklearnego ’.

Komunikat ministerstwa gło 

runku granic USA. Przy takim 
stanie rzeczy — podkreślił ra­
dziecki minister spraw zagra­
nicznych — tego rodzaju krok 
ze strony ZSRR byłby zrozu­
miały.

Można prawie z pewnością 
stwierdzić, że w wypadku ta-

W Polsce 
nie buduje się 
wyrzutni rakietowych
Dementi rzecznika MSZ
W związku z oświadczeniem 

norweskiego ministra spraw za 
granicznych Halvarda Langego 
zachodnie agencje prasowe i 
dzienniki powtarzają wiado­
mość o rzekomym zainstalowa 
niu na terenie Polski wyrzutni 
rakietowych.

Rzecznik polskiego MSZ upo­
ważniony został do kategorycz 
nego zdementowania tej fał­
szywej i wprowadzającej w 
błąd opinię publiczną informa­
cji.

Natomiast należy podkreślić, 
że polska propozycja utworze­
nia w Europie Środkowej stre­
fy bezatomowej przewiduje — 
jak wiadomo — również zakaz 
instalowania na terytorium 
Polski, Czechosłowacji, NRD i 
NRF wyrzutni rakietowych. 
Co więcej, plan polski przewi­
duje wprowadzenie odpowied­
niego systemu kontroli, mają­
cego zapobiegać naruszaniu te­
go zakazu.

Szybka realizacja polskiej 
propozycji, znanej jako plan 
Rapackiego, może więc unie­
możliwić budowę wyrzutni ra­
kietowych oraz tworzenie baz 
atomowych w sercu Europy 1 
zapobiec możliwościom pod­
trzymywania niepokoju 1 nie­
ufności nie tylko wśród naro­
dów’ tego rejonu.

Wody opadają
WARSZAWA (PAP)

Na Bugu 1 Narwi w dalszym 
ciągu następuje spadek wody śre­
dnio o ok. 12 cm. na dobę. W nie­
których okolicach, jak np. w re­
jonie Sokołowa Podlaskiego, 
wszystkie ewakuowane rodziny 
powróciły do swych domów.

Również na Wiśle woda w 
szym ciągu opada. W dniu 29 
w Warszawie ubyło 30 cm, w 

dal- 
bm. 
Mc-

dllnle 22 cm 1 w Płocku 19 cm.
Ogólnie sytuacja na rzekach woj. 

warszawskiego przedstawia się za­
dowalająco, notowany jest dalszy 
spadek wód i nie ma żadnych pod 
staw do obawy o nawrót fali po­
wodziowej.

(Dokończenie ze strony 1) 

ne dla świata propozycje i pod 
osłoną obłudnej propagandy o 
„komunistycznym niebezpie­
czeństwie" prowadzą dalej wy 
ścig zbrojeń, budują wokół 
państw socjalistycznych wy­
rzutnie dalekosiężnych rakiet, 
wtykają w ręce przybranego w 
płaszcz krzyżacki Adenauera 
broń atomową dla zachodnio- 
niemieckich militarystów. Siłą 
chcą zdławić ruch wyzwoleń- 

kim samoloty nie powróciłyby 
a świat zostałby wtrącony w 
katastrofę.

Mówimy o tym wszystkim 
nie dlatego, że chcemy przed­
stawić sytuację w ciemnych 
barwach — powiedział Gromy­
ko — nie dlatego, by grozić 
komukolwiek, bowiem rząd 
radziecki nigdy do tego nie 
zmierzał, lecz by pokazać 
ogrom niebezpieczeństwa, w 
obliczu którego znalazła się 
ludzkość wskutek awanturni­
czego igrania z bronią atomo­
wą i wodorową.

Oczekujemy — powiedział 
minister spraw zagranicznych 
ZSRR — że wszystkie kraje 
zainteresowane w zażegnaniu 
niebezpieczeństwa wybuchu 
wojny atomowej i w osłabie­
niu napięcia międzynarodowe­
go poprą apel wzywający do 
zaprzestania lotów bombow­
ców amerykańskich z bomba­
mi atomowymi i wodorowy­
mi w kierunku granic Związ­
ku Radzieckiego. Zagrażające 
niebezpieczeństwo naieży usu­
nąć, dopóki nie jest za późno, 
dopóki wydarzenia nie doszły 
do takiego punktu, z którego 
nie będzie już powrotu.

Warszawa 18 IV 1958
(Od warszawskiego przedstawiciela „Gloso")

Strojny wygląd przybrała 
stolica już od połowy kwiet­

nia, przygotowując się do powi­
tania delegacji radzieckiej z sędzi­
wym marszałkiem Woroszyłowem.
Gdzieniegdzie 
racje, i miasto 
sferą 1 Maja.

Perspektywa 

deko-
atmo-

uzupełniono 
oddycha już

Trasy W—Z w kie
runku Mostu Śląsko-Dąbrowskie­
go i Pragi, zwykle ołowiano-szara 
lub mglista — nabrała jakiejś 
szczególnie ciepłej barwy. Kraków 
skie Przedmieście nie wystawiło 
portretów, ani plakatów, ale bia­
ło-czerwona — jak wszędzie gala 
uczyniła tę część królewskiego 
traktu Warszawy terenem szcze­
gólnie malowniczym.

1 Maja w Warszawie witać bę­
dzie, razem z nami — również 
pierwsza w tym roku grupa polo­
nijna, przybyła z Francji orbi- 
sowSką wycieczką. Jak co roku, 
gościmy w tym dniu wszędobyl- 
sikich kolarzy, 
cyjne święto 
ciężkiej pracy 
wyścigu.

dla których trady- 
oznacza początek 

na wieloetapowym

Bardzo starannie przygotowała 
się do 1 Maja warszawska mło­
dzież uniwersytecka. Dziś orga­
nizuje ona uroczyste akademie 1 
spotkania z przedstawicielami róż 
nych krajów. Może tutaj właśnie, 
w środowisku uniwersyteckim 
idea solidarności międzynarodo­
wej, tak mocno podkreślana z oka 
zjl majowego święta — najsilniej 
przemawia konkretami i to kon­
kretami dnia codziennego; okazji 
ku temu nastręcza wspólna nauka 
naszej młodzieży i studiujących w 
Warszawie Chińczyków, Koreań­
czyków, Rosjan, Bułgarów, Algier 
czyków, Murzynów i przedstawi­
cieli Innych narodów. 

czy narodów Afryki i Bliskie­
go Wschodu We krwi chcą u- 
topić walkę Algieru o wolność.

Ale ludzkość nie chce śmier­
ci. Wszystkie narody chcą spo 
kojnego nieba nad dachami 
swych domów, chcą żyć w po­
koju i wolności.

Tylko jedność wszystkich 
krajów socjalistycznych, tylko 
współdziałanie wszystkich 
pragnących pokoju wsparte so 
lidarną akcją międzynarodo­
wej klasy robotniczej i wszyst 
kich ruchów politycznych i na. 
rodowych broniących zasady 
pokojowego współistnienia 
państw i narodów, może sku­
tecznie pokrzyżować wojenne 
zamierzenia imperialistów i od 
wrócić niebezpieczeństwo za­
wisłe nad ludzkością.

1 maja Polska Ludowa, rów­
noprawny uczestnik wspólno­
ty krajów socjalistycznych, 
przyłącza swój głos do potęż­
nego chóru sił pokoju i postę­
pu:

Żądamy przerwania doświad 
czeń i prowokacyjnych lotów 
z bronią atomową i wodorową, 

żądamy zaprzestania zbrojeń 
atomowych w Niemczech Za­
chodnich i utworzenia strefy 
bezatomowej w Europie, 

żądamy upragnionego przez 
wszystkie narody rozbrojenia 
i zakazu broni masowej zagła­
dy,

żądamy spotkania na naj­
wyższym szczeblu w celu roz­
ładowania napięcia międzyna­
rodowego,

niech polityka bloków woj­
skowych ustąpi miejsca poli­
tyce zbiorowego 
stwa i zgodnego 
krajów Wschodu i 

W dalszym ciągu 

bezpieczeń- 
współżycla 
Zachodu! 
odezwa po-

zdrawia bratnie narody Związku 
Radzieckiego, Chin, Czechosłowa­
cji, NRD 1 wszystkich krajów obo­
zu socjalistycznego, Jak również 
walczącą klasę robotniczą państw 
kapitalistycznych 1 narody kolo­
nialne.

Łączmy się — mówią słowa 
odezwy — we wspólnej walce 
o zwycięstwo wielkiej idei so­
cjalizmu, o zbudowanie społe­
czeństw bez wojen, bez wyzy­
sku człowieka przez człowieka, 
bez ucisku narodu przez na­
ród!

W drugiej części odezwa omawia 
problemy naszej polityki we­
wnętrznej.

Partia nasza — czytamy dalej — 
nie ustaje w wysiłkach, aby .roz­
winąć naszą gospodarkę i popra­
wić położenie materialne ludzi 
pracy.

Dziś każdy widzi, że położenie 
gospodarcze Polski uległo znacz­
nej poprawie.

Na pytanie którędy wiedzie dro­
ga naprzód do dalszego rozwoju 
kraju, do dalszego wzrostu jego 
zasobów, do wzrostu stopy życio­
wej ludności pracującej miast i 
wsi partia odpowiada:

Jest tylko jedna droga — to 
droga socjalistycznego uprze­
mysłowienia, droga planowej 
rozbudowy sił wytwórczych, 
postępu technicznego, wzrostu 
produkcji wszystkich gałęzi go 
spodarki narodowej.

Jest tylko jeden sposób osiąg 
nięcia tego celu: ofiarna i co­
raz wydajniejsza praca naro-

Tegoroczny 1 Maja jest o wiele 
bardziej skromny w różnego ro­
dzaju „otwarcia" i „odhanla do 
użytku” w porównaniu z latami 
ubiegłymi. Nauczyliśmy się cenić 
rzeczywisty start nowej produk­
cji, rzeczywisty koniec budowy 
nowego obiektu 1 nle zadowala 
już nas odświętne przecięcie wstę 
gi po to, aby tradycji stało się 
zadość, a nowa fabryka, czy świe­
tlica mogła spokojnie dalej wy­
kańczać swe wnętrza. Tym bar­
dziej cieszy nas na przykład o- 
twarcle i oddanie do eksploatacji 
w dniu dzisiejszym, w przeddzień 
1 Maja — wielkiej fabryki obuwia 
w Mławie, wyposażonej w nowo­
czesne urządzenia 1 maszyny, a 
nastawionej na masową produk­
cję obuwia dziecięcego. Zapewne 
wiele naszych pociech paradować 
będzie już w czerwcowym Dniu 
Dziecka w nowych butkach z 
mławskiej wytwórni.

A gdy spytacie, co poza odświęt­
ną dekoracją, okolicznościowym 
ruchem wydawniczym, nadawa­
niem krzyży zasługi — łączy 
wspomnienia roku 1890, w którym 
miała miejsce pierwsza warszaw­
ska manifestacja pierwszomajowa 
— z dniem dzisiejszym i jego spra 
wami — możecie znaleźć odpo­
wiedź chociażby w waszym oso­
bistym stosunku do zbrojeń i 
gróźb rozpętania nowej wojny 
Albo też sprawdźcie konta ban­
kowe, na których urzędnicy co 
dzień bilansują rozmiary pomocy 
społecznej, udzielanej przez wszy­
stkie warstwy społeczne ofiarom 
tegorocznej powodzi.

Analogie nasuną się same.

Karol RZEMIENIE CKI 

du, gospodarność każdego oby­
watela, walka wszystkich z 
marnotrawstwem o pełniejsze 
wykorzystanie rezerw i zaso­
bów kraju. Wszystko, co wy­
twarzają swą pracą polscy ro­
botnicy, chłopi i inteligenci, 
nie wzbogaca żadnej warstwy 
wyzyskiwaczy, lecz staje się 
własnością i dobrem narodu.

Sami jesteśmy i sami tylko 
być możemy kowalami swoje­
go losu i swojej pomyślności.

W gospodarce naszej tkwią 
jeszcze wielkie nie wykorzysta 
ne rezerwy, nie wykorzystane 
moce i zasoby. Jeszcze mnó­
stwo zbędnych wydatków i za 
korzenione marnotrawstwo ob 
ciążają koszty produkcji i za­
rządzania. Jeszcze istnieją, wiel 
kie możliwości podniesienia na 
rodowego dochodu przy istnie­
jącej bazie ekonomicznej kra­
ju.

W dalszym ciągu odezwa wzywa 
robotników, techników, inżynie- 
rów do usprawniania produkcji, 
wzmożenia dyscypliny pracy, wal­
ki z absencją, bumelanctwem i roi 
rzutnością.

Zwracając się do rolników ode­
zwa wzywa ich do pomnażania pro­
dukcji rolnej, powiększania wy­
dajności z ha, rozwijania bodowi! 
i wykorzystania pomocy państwa 
dla podnoszenia kultury rolnej.

Odezwa wzywa pracowników 
oświaty, nauki i kultury, aby 
wszczepiali w dusze młodzieży 
ideały demokracji, postępu i socja 
listycznego humanizmu. Młodzież 
zaś wzywa do wytrwałej nauki, 
podnoszenia kwalifikacji zawodo­
wych, zwalczania chuligaństwa 1 
pijaństwa.

Partia nasza — czytamy da­
lej w odezwie — wydała n:e- 
ubłaganą walkę pladze nad­
użyć, korupcji i złodziejstwa. 
W Polsce budującej ustrój spra 
wiedliwości społecznej nie ma 
miejsca dla pasożytów, prag­
nących żyć z cudzej pracy.

Usunęliśmy i usuwać będzie 
my ze stanowisk kierowni­
czych ludzi o brudnych rę­
kach. Oczyszczamy własne sze 
regi z ludzi, którzy splamili 
szczytne miano członka partii 
kiasy robotniczej.

Niechaj wszyscy pomagają 
władzom w tępieniu nadużyć 1 
łapownictwa.

Walka z nadużyciami 1 paso 
żytnictwem o sprawiedliwy po 
dział owoców pracy, o uczci­
wość i czystość życia publicz­
nego --to sprawa całego na­
rodu!

Naprawiliśmy zło, które w 
przeszłości nieraz oddzielało 
władzę ludową od mas pra­
cujących — głosi dalej ode­
zwa. — Lud pracujący, wszys­
cy, którzy pragną budować u- 
strój socjalistyczny, korzysta­
ją szeroko ze swobód demokra­
tycznych.

Chronione i przestrzegane 
są prawa człowieka i 
tela.

Działalność rządu 
państwowych w kraju 
na, znajduje się pod 
wistą kontrolą Sejmu, 

obywa-

i władz 
jest jaw 
rzeczy- 
rad na«

rodowych i opinii publicznej.
Prawda o naszej sytuacji go­

spodarczej czy politycznej, o 
trudnościach i potrzebach kra 

| ju, jest dostępna dla całego 
społeczeństwa.

Próżne były nadzieje wro­
gów Polski Ludowej na to, ż< 
uda się nas zepchnąć z toru 
socjalistycznego rozwoju, że 
uda się Polskę przeciwstawić 
innym krajom socjalizmu.

Partia nasza nie ustanie w 
dążeniu do rozwijania socjali­
stycznej demokracji.

Zwracamy się do wszystkich 
aktywnych obywateli, działa­
czy politycznych i społecznych, 
członków stronnictw politycz­
nych — komunistów, ludow­
ców, demokratów, partyjnych 
i bezpartyjnych:

Umacniajcie praworządność 
socjalistyczną i dyscyplinę spo 
łeczną, lad i porządek w każ­
dej placówce — gospodarczej 
czy państwowej.

Bierzcie czynny udział w 
rządzeniu swymi zakładami 
pracy, miastami i gromadami 
miast i wsi!

W zakończeniu odezwy czytamy5
Jutro dzień międzynarodo­

wej solidarności — 1 Maja — 
święto klasy robotniczej a za­
razem święto całego narodu 
Wysoko nad Polską skrzyżują 
się czerwony sztandar proleta­
riatu z biało-czerwonym sztan 
darem wolnego narodu.

Wyjdźcie wszyscy jak co 
roku na ulice i place naszych 
miast i wsi.

Będziemy manifestować:
Naszą wierność dla sprawy 

socjalizmu, demokracji i soli­
darności międzynarodowej h1' 
dzi pracy.

Naszą wolę obrony pokoju 
między narodami.

Naszą wiarę w jasno jutro 
ojczyzny!



W czerwcu 165-Secie

Laikowi trudno się domyślić, że widoczna na zdjęciu 
plątanina lin jest siatką otaczającą balon. Właśnie w 
Poznańskim Aeroklubie wykonuje się siatki dla balo­
nów „POZNAN” i WARSZAWA’1 oraz odbudowywanej 
„SYRENY”, która — jak pamiętamy — swego czasu 
uciekła w przestworza, a po wylądowaniu została po­
cięta i rozszabrowana przez chuligańskich sprawców. 
Z radością podajemy wiadomość uzyskaną od kierowni­
ka Aeroklubu Poznańskiego — Jana Czarneckiego (na 
zdjęciu — w. środku), że balon „Poznań” prawdopo­
dobnie w końcu maja będzie gotowy do startu.

Konstruktorem wszystkich trzech olinowań jest znany
jeszcze sprzed wojny, stary fachowiec baloniarz
Stanisław Borowiak (z prawej), któremu pomaga Kazi-
miera Nowak (z lewej). Fot.: K. Przychodzki

Pokaz inwentarza zarodowego
w Naramowicach

Miejscowość Naramowice 
mana jest szerokim rzeszom 
hodowców bydła i trzody 
chlewnej. Tam bowiem odby­
wają się corocznie pokazy i 
sprzedaż zarodowych zwierząt 
hodowlanych. Tegoroczny po­
kaz odbędzie się w dniach od 
6 do 9 maja. Wystawiać będą 
tym razem nie tylko państwo­
we gospodarstwa rolne, ale 
również spółdzielnie produk­
cyjne i hodowcy indywidualni.

Organizatorzy pokazu, łą­
cząc go dla wszystkich sekto­
rów, mają na celu spowodo­
wanie współzawodnictwa w 
kierunku podniesienia jakości 
i ilości sztuk hodowlanych.

Otwarcie wystawy nastąpi 
w dniu 8 maja o godz. 11 przed 
południem. W dniach 6 i 7 ma­
ja pracować będzie komisja 
ocen, złożona z wybitnych 
rzeczoznawców, która wyróż­
nione sztuki przedstawi do 
wysokich w tym roku nagród 
pieniężnych. Specjalną nagro­
dę ufundował dla swych człon 
ków Wlkp. Związek Hodow­
ców Bydła. W dniu 9 maja 
Przedsiębiorstwo Obrotu Zwie 
rzętami Hodowlanymi za­
łatwiać będzie na terenie'wy­
stawy formalności związane ze
sprzedażą zwierząt. (kj)

Praca
Malarzy przyjmę. Poznań, 
ul. Za Groblą 3/4 (war-
sztat). 11836g
Potrzebna gosposia lub 
pomoc domowa. Poznań- 
Winogrady, ul. Sadowa 32. 

12141ig

Kupno
Puch, pierze używane 1 
nowe kupuje. Polplume, 
Poznań, Rynek _ Łazarski 
2 (piwnica) od godz. 9—13. 
_ __________________ 4575g 
Kuplę samochód „Simca- 
Aronde”, Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 12557g.
Kupię motocykl: 350 com 
Awo, Simson, BMW (no­
wy) wzgl. mało używany. 
Oferty z podaniem ceny 
pod adresem: Walerian 
Przybyła, Babimost* ul. 
Sportowa 2, pow. Sule­
chów. 21457p

Sprzedaż
Plastyk w płytkach gład­
ki i we wzory, kolorowy 
i biały do wyrobu drew- 
niaozków 1 różnych torb 
na płótnie 1 bez poleca 
wytwórnia. Piotr Cheł­
stowski. Poznań, Matejki 
« m. 8, tel. 652-56. 11736g

Sklepy miasta Groznyj
Groznyj — jeden z ośrod­

ków przemysłowych Kau 
kazu — to miasto naftowców, 

chemików i metalowców, li­
czące 240 tys. mieszkańców. W 
chwili obecnej znajduje się itu 
310 sklepów i ponad 200 zakła­
dów zbiorowego żywienia — 
jadłodajni, kawiarń, restaura-

Korespondencie 
własna „Głosu" 

z Kaukazu

powszechnym uznaniem. Ze 
swej strony pracownicy han­
dlu, znając upodobania i gusty 
ludności, aktywnie oddziaływa

cji, herbaciarni bufetów.
Prócz tego — około 400 budek, 
straganów 1 kiosków, których 
ilość zmienia Się w zależności 
od sezonu.

Niemal cała ta sieć handlo­
wa podporządkowana jest 
czterem organizaojom: obrotu 
artykułami spożywczymi (Gor- 
piszczetorg), towarami prze­
mysłowymi (Gorpromtorg), za­
rządowi zaopatrzenia robotni­
czego miejscowego Sownar- 
chozu (Rady Gospodarki Na­
rodowej) oraz trustowi gastro­
nomicznemu.

Przeważnie własne 
lewary

Artykuły spożywcze, rozpro­
wadzane przez rozgałęzioną 
sieć sklepów „Gorpiszczetor- 
gu", cieszą się — co jest'zu­
pełnie zrozumiałe — nieprze­
rwanym popytem.

— Większość tego typu to­
warów — mówi dyrektor Gor- 
piszczetorgu, Nikoiaj Machów' 
— wytwarza się w naszym 
mieście. Towary te otrzymuje­
my bezpośrednio z wytwórni. 
W Groźnym pracują wielkie 
piekarnie, kombinat mięsny, 
wytwórnia masła, mleczarnia, 
fabryki makaronu i wyrobów 
cukierniczych, wytwórnia kon

dzane są w ciągu całego dnia; 
inne produkty, np. towary ko­
lonialne, dostarczane są z bazy 
przedsiębiorstwa zależnie od 
potrzeb

Miejscowy przemysł, produ­
kujący artykuły przemysłowe, 
jest słabiej rozwinięty niż 
przemysł artykułów spożyw­
czych. Jednakże są w mieście 
trzy fabryki odzieżowe, wy­
twórnia trykotaży i fabryka 
obuwia, produkuje się meble i 
niektóre wyroby gospodarskie. 
Produkcja ta tylko częściowo 
zaspokaja potrzeby handlu, 
dlatego też z innych ośrodków 
sprowadza się tkaniny, obu­
wie, towary użytku kultural­
nego i inne.

Trzecia handlowa organiza­
cja — zarząd zaopatrzenia ro­
botniczego posiada 125 wieło-
branżowych sklepów, 
czonych w osiedlach 
ców i chemików.

Gastronomowie

Liceum w Trzemesznie
Stare miasto Trzemeszno

chlubi się swoim Liceum O- 
I gólnokształcącym, które po­
wstało w roku 1773. Było ono- , . , , , . wstaiu w rowu. ii io.ją ma przemysł, który zgodnie w okresie zaborów ostoją i 

z ich sugestiami zwiększa pro- kuźnią p0]sk0ści. Z murów tej
dukcję artykułów szczególnie uczelni wychodziły hasła dopokupnych i rozszerza aporty- oczerni, wyennuzny
ment Organizują oni takżei^stan
spotkania klientów z kierów-:1-/8 i- a t ■ S
nikami przedsiębiorstw prze-1 gimnazjum wyruszyła ” 
myślowych, wystawy wzorce-mowska kompania powstan-

Ł - - z । cza w 1863 roku, by pod Lan-wych wyrobów, kosztowanie 
udziałem klientów itp.

Inwestycje 
- na peryferie

Przy dalszej rozbudowie 
sieci handlowej uwzględniane 
są przede wszystkim intereśy
ludno: W reku -ubiegłym

rozmiesz 
naftow-

sami

serw i zakłady 
innych okolic 
dzamy cukier, 
tytoniowe itp.

piwowarskie. Z
kraju 
rybę,

sprowa- 
wyroby

Wszystkie 
się produkty 
częściowo do

szybko psujące
dostarczane są 

miejskiej chłod-
ni, a w większości na skład do 
sklepów, dysponujących oczy­
wista również komorami chłód 
niczym:. Pieczywo, produkty 
mleczarskie i masło rozprowa-

| OGŁOSZENIA DROBNE fe
Wózki dziecięce, autka 
drewniane, koszykowe 
spacerowe, czeskie na 
łożyskach kulkowych — 
nowoczesne drewniane, 
gięte, dla bliźniąt oraz 
lalek poleca: H. Świetlik, 
Poznań, Wrocławska 13.
________________________9986g

Wapno palone 1 gaszone, 
I gat., kredę malarską for 
mowaną, lepik smołowy 1 
inne materiały budowlane 
poleca — Horla — Skład­
nica Materiałów Budowla 
nych, Swarzędz, Warszaw
ska 15. 11253g
Wtryskarkę z matrycami 
chromowanymi na kielisz­
ki i guziczki sprzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
H753g.____________________  
Lisy niebieskie trójkami, 
pokryte samice z możli­
wością pozostawienia na 
wychów sprzedam. Tel.
Poznań 641-50. 11785g
Sprzedam samochód oso­
bowy Mercedes V-170 po 
kapitalnym remoncie, no­
we ogumienie. Poznań, 
Daleka 3. 12481g
Telewizor niemiecki Ru- 
bens sprzedam. Poznań, 
Wołyńska 4 m. 1. 12163g

Dnia 26 kwietnia 1953 r. zmairł nagle, namasz­
czony Olejami św., mój najdroższy i nigdy nie­
zapomniany mąż oraz najukochańszy ojciec, śp.

Alfons Kelling
przeżywszy lat 49.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 30 bm., 
o godzinie 11,30 z kaplicy cmentarnej na Juni- 
kowte.

12828g
W głębokim smutku pogrążeni

ŻONA I SYNOWIE

W dniu 27 kwietnia 1958 r. zmarł
profesor nadzwyczajny Politechniki Poznańskiej 

mgr inż. Lucjan Ballenstedt 
nasz drogi i długoletni wychowawca i przyjaciel 
młodzieży.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 30 bm., 
o godzinie 10,30 na cmentarzu na Junikowie.

STUDENCI
POLITECHNIKI POZNAŃSKIEJ 

z K2278

Dnia 27 kwietnia 1953 r. zmarł

prof. mgr inż. Lucjan Ballenstedt
członek Rady Naukowo-Ekonomicznej m. Pozna­
nia odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu 
Odrodzenia Polski, Medalem X-!ecia Polski Lu­
dowej, Złotą Odznaką Honorową m. Poznania.

Cześć Jego pamięci!
PREZYDIUM RADY NARODOWEJ

M. POZNANIA
K2277

Różne

Sprzedam samochód mar 
kl „Opel-KapitSn” z ra­
diem w pierwszorzędnym 
stanie. Zgłoszenia: Hotel 
Orbis u portiera, od godz

Garbowanie, farbowanie i 
strzyżenie skór baranich. 
E. Makowiecki, Poznań- 
Sołacz, Grudzieniec 66.
■5389g

12. 12190g
Spacerówkę drewnianą, 
giętą, łóżeczko dziecięce 
sprzedam. Poznań, Cheł­
mońskiego 4 m. 9 po godz.

Eleganckie suknie ślubne, 
welony, nakrycia c ) 
chrztu, suknie — szale wie
czorowe, ubrania 
Wypożyczalnia, 
Sikorskiego 35

poleca 
Poznań

R346g

lurzą świnie
Czwarta zaś — trust gastro­

nomiczny — kieruje wszystki­
mi zakładami zbiorowego ży­
wienia w mieście. Własne ba­
zy towarowe trustu zaopatry­
wane są w szerokim asorty­
mencie przez przemysł artyku­
łów spożywczych. Warto do­
dać, iż trust organizuje włas­
ny, zakrojony na szerszą ska­
lę opas świń, zużytkowując 
w tym celu odpadki kuchenne. 
Tego rodzaju hodowla przy- 
no-i dodatkowo setki ton mię­
sa rccznie.

, Ale „handlowy" obraz m. 
Groznyj na tym się nie koń­
czy. Działają tu bowiem także: 
duży dcm towarowy z dwiema 
filiami, kilka sklepów „Gastro 
nom", sklepy jubilerskie i 
księgarnie, a także sklepy spor 
towe itp. Te sklepy podlegają 
już specjalnym biurom Mini­
sterstwa Handlu ZSRR, dzia­
łającym również w Groźnym.

np. uruchomionych zostało 15 
nowych sklepów i jadłodajni 
w dzielnicach rozbudowywa­
nych na peryferiach miasta. 
Na życzenie Gcrsowietu par­
tery nowych budynków są z 
góry przeznaczane pod sklepy, 
jadłodajnie i kawiarnie.

Rozwój handlu w mieście' 
Groznyj charakteryzuje w ro-> 
ku ubiegłym wzrost obrotów' 
detalicznych o 25 proc. Poważ- ■ 
nie wzrosła sprzedaż mięs:a, ■ 
tłuszczów, mleka i owoców, a ■ 
z towarów przemysłowych •—' 
odzieży wełnianej, tkanin jed- j 
wabnych, modelowego obuwia, i 
radioodbiorników, motocykli,! 
instrumentów muzycznych i'

giewiczem (absolwentem gim­
nazjum) walczyć o wolność na 
rodu.

Wtedy to właśnie zawisła 
nad uczelnią trzemeszneńską 
groźba likwidacji. Zdecydowa­
na postawa całego społeczeń­
stwa Wielkopolski zapobiegła 
zamierzeniom rządu pruskiego. 
Gimnazjum zostało uratowane 
i w dalszym ciągu wychowy­
wało liczne szeregi patriotów.

Z okazji 165 rocznicy istnie­
nia i 110 rocznicy „Wiosny 
Ludów" odbędzie się w Trze- 

; mesznie w dniach 14 i 15 czerw 
I ca 1958 r. zjazd nauczycieli I 
' absolwentów uczelni od naj- 
j młodszych do najstarszych 
.roczników. Zgłoszenia uczest- 
! nictwa należy kierować pod 
; adresem: Liceum Ogólnokształ 
icące w Trzemesznie, pow. Mo­
gilno, do dnia 1 czerwca br. 

! Są one potrzebne celem prze-
słania zaproszeń wraz z pro­
gramem zjazdu i zapewnienia 
noclegów. Równocześnie Ko­
mitet Organizacyjny prosi ro-mebli. Danie te obrazują nóe miieL organizacyjny 

wątpliwie rosnące dochody ! dziny b absolwentów, którzy 
ludność radzieckiego miasta J „nipou i„b zaginęli na wojnie 
Groźny;

Michaił SZCZEŁOKOW

polegli lub zaginęli na wojnie 
o bliższe dane dotyczące oko-
liczności zgonu. (kj)

Nauczycielski aktyw SD 

o sprawach oświaty i nauczycieli
W tych dniach odbyła się w 

Poznaniu wojewódzka narada 
aktywu nauczycielskiego Stron 
nictwa Demokratycznego, któ­
rej uczestnicy wyrazili popar­
cie dla podjętej ostatnio przez 
Radę Ministrów uchwały w 
sprawie organizacji admini­
stracji szkolnej — kuratoriów 
i inspektoratów szkolnych, 
jako terenowych organów ad­
ministracji państwowej do
spraw oświaty i wychowania, czycieii.

i zadowoleniem przyjmują oświad­
czenie I sekretarza KC PZPR 
Władysława Gomułki, wypowie­
dziane na IV Kongresie Związków 
Zawodowych, iż „należy przezna­
czyć wygospodarowany i przezna­
czony do podziału na wynagrodze­
nie za prace wzrost dochodu na­
rodowego w pierwszej kolejności 
na podwyższenie plac nauczycieli” 
— jak i uchwały Egzekutywy KW 
PZPR w Poznaniu w przedmiocie 
oświaty i wychowania oraz niezbęd 
nej poprawy warunków bytu nau-

18. H795g
Maszynę dziewiarska mar­
ki Record Knitter sprze­
dam. Poznań, Drukarska
3 m. 15. 12108g
Sprzedam korzystnie szafę 
3-d.rzwiową, jasną, stół o- 
krągły, duży obraz olejny, 
łóżko białe, bufet z jadal­
ni. Poznań, Ratajczaka 26 
m. 75, od godz. 17—20.

12095g

Nieruchomości
Sprzedam parcelę 2.000 m3 
(Poznań - Podolany przy 
przystanku autobusowym 
i kolejowym) lub zamie­
nię na samochód. Wiado­
mość: Poznań, Strzeszyń-
ska 87. 10385g
Parcele sprzedam 1.100 m2 
i 1.300 m1 nadające się na 
dom bliźniaczy. Poznań 27 
(Wydmy), Pozdawnicka 8, 

12221g
Spiesznle sprzedam łąkę 
2,5 ha w okolicy Osiecz­
nej, pow. Leszno. Infor­
macja: Leszno, ul. Dzier­
żyńskiego nr 57. 12229g
Pośrednictwo - ULichnow- 
ski, Ostrów Wlkp. Sowiń­
skiego 35, poleca — poszu­
kuje domy, parcele, go­
spodarstwa. Podać opis, 
cenę. 21453p

i

Naprawa maszyn buro 
wych to specjalność war­
sztatu Piotr Pieprzycki 
Poznań, Aleje Marcinków 
skiego 26 telefon 23-63 
________ 91696 
Suknie ślubne, welony 
ubrania, nakrycia do 
chrztu w dużym wyborze 
poleca Wypożyczalnia. Po­
znań, Czerwonej Armii 35 
___________________ 10255g 
Cynkowanie galwaniczne 
antykorozyjne oraz deko­
racyjne, kolorowe, przed­
miotów dowolnej wielko­
ści. Zakład Galwanote- 
chniczny, Poznań, Plac 
Wolności 14________ H260e
Uwaga! Naprawiamy ma­
szyny 1 aparaty dziewiar­
skie oraz wykonujemy no­
we 2-łożyskowe metalo­
we. Firma Kryger. Po­
znań, Litewska 5. telefon
23-11. 11378?
Zamienię samochód oso­
bowy na parcelę — okoli­
ca Smochowice, Krzyżów 
niki. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla U786g, 
rierze pościelowe z po­
duszek, pierzyn i spodów 
czyści mechanicznie Rze­
mieślnicza Wytwórnia Po 
ścieli 1 Kołder „EMKAP" 
M. Mielcarek — Poznań, 
Szkolna 5. 11642g

’ ---------------- t
Dnia 29 kwietnia 1958 r. zmarła po ciężkich, 

z anielską cierpliwością znoszonych cierpie­
niach, opatrzona Sakramentami św., zawsze tro­
skliwa i. ofiarna dla rodziny nasza najdroższa 
żona, matka, teściowa, babcia i siostra, śp.

z Janedów

Stanisława Woszakowa
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 1 maja br., 

o godzinie 10 z domu żałoby.
W nieutulonym żalu pogrążona 

RODZINA
Długa Goślina. 12920g

W pierwszą tak bardzo bolesną rocznicę śmier­
ci, mojego najdroższego męża, ukochanego ta- 
tusia i nigdy niezapomnianego syna i brata, śp. 

Edwarda Cybińskiego 
odprawiona zostanie msza św. w. sobotę, dnm 
3 maja br., o godz. 8 w kościele Zmartwych­
wstania Pańskiego przy ul. Dąbrówki.

Życzliwych Jego pamięci zawiadamia
ŻONA Z DZIEĆMI I RODZI'"

12659 '

Wreszcie kitka sklepów
kooperatywy Spożywców, zaj­
mujących się sprzedażą produk 
tów pochodzenia rolniczego na 
warunkach komisowych. Spół­
dzielczość spożywców, oczywi- 
ita, obsługuje w zasadzie lud­
ność wiejską, ale państwo ze­
zwala także na komisową 
sprzedaż produktów rolniczych 
w wielkich ośrodkach robot­
niczych. Przyjmując od chło­
pów w komis mięso, ziemnia­
ki, owoce, miód czy jaja, i 
sprzedając je z niewielkim na­
rzutem ludności miejskiej,

W powziętych w wyniku 
obrad postulatach i wnioskach, 
reprezentanci nauczycieli — 
członków SD naszego woje­
wództwa omówili podstawowe 
problemy oświaty i wychowa­
nia młodzieży.

Stronnictwo Demokratyczne — 
czytamy m. in. w opracowanych 
przez naradę wnioskach — uwa­
ża, że celem usprawnienia nasze­
go szkolnictwa należy stopnio­
wo i konsekwentnie przeprowa­
dzać reorganizację administra­
cji szkolnej, poprzez likwidację 
nadmiernej dotychczas centra­
lizacji oraz zapewnić i przestrze­
gać bezwzględnej fachowości 
kierownictwa i nadzoru szkolne­
go na wszystkich szczeblach 
nauczania.

Uczestnicy narady stoją na sta­
nowisku, aby wszystkie szczeble 
i instancje rad terenowych, ma­
jące wpływ na sprawy oświaty 
zwróciły baczną uwagę na szkołę 
i nauczyciela, aby zwiększały ople 
kę nad nimi i przestrzegały obo­
wiązujących przepisów i zarzą­
dzeń. Należy zmobilizować rady 
narodowe, ich prezydia, jak i ko­
misje oświatowe do większej niż 
dotąd troski o szkołę i nauczycie­
la — leży to w interesie państwa, 
społeczeństwa i narodu polskiego”.

Druk: Zakłady Graficane im. M. Kasprzaka
w Poznaniu.

spółdzielczości spożywców 
czynią się do polepszenia 
cy handlu w mieście.

Pracę wszystkich tych

przy 
pra-

jed-
nostek handlowych koordynu­
je Wydział Handlu Gorsowietu 
(Rady Miejskiej), posiadający 
niewielki, ale operatywny 
sztab, bacznie reagujący na 
wszystkie wymagania życia.

Z myślą o kl eniach 
(A U nas? przyp. red.)
— Troską naszą powie-

dział nam . kierujący Wydzia­
łem Fiodor Kruglak jest

R-?

szybkie i niezakłócone dostar­
czanie towarów klientom. Po­
pieramy ze wszech miar wszy­
stko to nowe, co podwyższa 
kulturę handlu, stwarza wygo­
dę klientom. Np. wszystkie 
sklepy otwiera się z rana na 
godzinę przed rozpoczęciem 
pracy w pobliskich zakładach, 
a zamyka wieczorem dwie go­
dziny po zakończeniu pracy. 
W ten sposób sklepy otwarte 
są 14—16 godzin, mimo że 
sprzedawcy pracują nie dłużej 
niż 8 godzin dziennie. Przy ta­
kim systemie nie ma potrzeby 
zamykania sklepów na godzin­
ną przerwę obiadową, co także 
dogadza klientom.

Oczywista, sklepy głównych 
przedsiębiorstw handlowych 
mają charakter specjalistycz­
ny. W ciągu ostatnich 2—3 lat 
uruchomiono także sklepy bez 
sprzedawców, sklepy-salony, 
sklepy samoobsługowe itp. Te 
nowe formy handlu cieszą się

Aktyw nauczycielstwa po­
stuluje również reformę ustro­
ju szkolnictwa i m. in. rewizję 
programu nauczania. Szczegól­
nie jeśli chodzi o ten ostatni 
postulat, podkreślono potrze­
bę dostosowania programów 
nauczania do wieku rozwojo­
wego młodzieży i zapewnienia 
równowagi między przedmio­
tami humanistycznymi a ma­
tematyczno - przyrodniczymi, 
do czego należy doprowadzić 
m. in. poprzez zagwarantowa­
nie nauczycielowi wpływu i 
udziału przy opracowywaniu 
materiałów naukowych i pod­
ręczników szkolnych.

W zakresie wniosków, do­
tyczących sprawy warunków i 
wyposażenia szkół oraz zwięk 
szenia troski o nauczyciela 
czytamy we wnioskach:

„Uczestnicy narady aktywu nau­
czycielskiego z pełnym uznaniem

Ankieta w sprawie łl
W marcu br. Komisja Kultura'- 

no-Ośwlatowa przy Prezydium 
Rady Okręgu Towarzystwa Roz­
woju Ziem Zachodnich w Pozna­
niu rozpisała ankietę do wszyst­
kich katedr i zakładów poznań 
skich wyższych uczelni oraz in­
nych Instytucji 1 towarzystw nau­
kowych na temat prac naukowych
prowadzonych na Ziemiach 
chodnich.

Dotychczasowe odpowiedzi 
ankietę świadczą o poważnym 
angażowaniu się poznańskiego

Za

śm
dowiska naukowego w pracy nad 
Ziemiami Zachodnimi. Komisja 
oczekuje dalszych odpowiedzi pod 
adresem: Komisja Kulturalno-
Oświatowa TRZZ, Poznań, Cheł­
mońskiego 1, Instytut Zachodni.

Studia na WSE
— pięć lat

W czasie poniedziałkowej 
konferencji prasowej w rekto­
racie Wyższej Szkoły Ekono­
micznej podano do wiadomo­
ści przedstawicielom pism po­
znańskich garść ciekawych 
faktów z życia uczelni.

Istnieje projekt dalszej reorga­
nizacji studiów ekonomicznych, 
zapoczątkowanej w swoim czasie, 
na rzecz zmniejszenia ilości kie­
runków. W przyszłym roku aka­
demickim ma być ich tylko trzy: 
ogólnoekonomiczny, handlowy i 
towaroznawczy. Istnieje tendencja 
do połączenia tych dwóch ostat­
nich w wydział handlowo-towaro- 
znawczy. Cel — szersza specjali­
zacja absolwentów zatrudnianych 
w aparacie handlu.

Powstanie większa ilość katedr 
z pełną obsadą samodzielnych pra 
cowników naukowych. Po powo­
łaniu katedry socjologii (prof. 
Tad. Szczurkiewicz) 1 historii go­
spodarczej (prof. W. Rusiński) 
przyjdzie kolej na katedrę handlu 
zagranicznego, ekonomii przemy­
słu 1 organizacji przedsiębiorstw. 
Okres studiów przedłuży się do 
pięciu lat. Limit na lata pierwsze 
wynosi 210 osób na studia stacjo- 
nalne oraz ponad 100 na zaoczne. 
Najwięcej zgłoszeń notuje się wła 
śnie na studia zaoczne i eksterni­
styczne. Jest to związane z coraz 
powszechniejszym dążeniem do u- 
zupełnlenia wiedzy, w tej chwili 
dwie trzecie ogólnej ilości studen­
tów znajduje się na studiach za­
ocznych i eksternistycznych.

Zgłoszone zapotrzebowania wska 
zują na to, że tegoroczni absol­
wenci WSE bez większego trudu
otrzymają zatrudnienie, zarówno
w Wieikopolsce jak i w woje-
wództwach sąsiednich: 
skim, zielonogórskim i bydgo­
skim. Dotychczas nic było z tym

koszaliń-

żadnych kłopotów. w okresie
ośmiu lat (od 
opuściło 2.221 
tym ok. 500 ze 
skim. (emp)

1950—1958 r.) WSE 
absolwentów, w 

stopniem magister-



Przypominamy!

Dzisiejsze imprezy 
1-majowe

30. 4. 1958 r.
godz. 18.00 Akademia cen­

tralna w Operze 
godz. 19.30 capstrzyk z u- 

działcm wojska 
i harcerzy

godz. 19—24 zabawa przed 
Zamkiem

godz. 21.00 film na Placu 
Wolności

Akademia
międzyuczelniana

W dniu wczorajszym w Auli 
UAM odbyła się uroczysta a- 
kademia międzyuczelniana z 
okazji 1 Maja, w której wzię­
li udział pracownicy naukowi 
Akademii Medycznej i Wyż­
szej Szkoły Rolniczej. Referat 
okolicznościowy wygłosił doc. 
dr Krzemień. W części arty­
stycznej akademii wystąpiła 
Symfoniczna Orkiestra Objaz­
dowa TFR pod dyrekcją Sta­
nisława Chudaka oraz artysta 
Państwowej Opery im. Sta­
nisława Moniuszki w Pozna­
niu — Antoni Majak.

• ——---- —

Żołnierska pomoc
Na apel Komitetu Dni Lasu, od­

powiedzieli podchorążowie poznań­
skiej Oficerskiej Szkoły Broni Pan 
cernej, którzy zgłosili się do pra­
cy przy zalesianiu nieużytków. W 
ub. niedzielę większa grupa żołnie­
rzy zasadziła prawie 6 ha lasu na 
terenach leśnictwa w Maniewie i 
Dopiewie, zyskując duże uznanie 
kierownictwa robót. Żołnierze za­
deklarowali swój udział w dalszym 
zalesianiu, wzywając zarazem mło­
dzież z Poznania i okolic do pój­
ścia ich śladem.

W kwietniu, podchorążowie i żoł 
nlerze Szkoły zasadzili na terenach 
okalających koszary około 3 tys. 
krzewów. (M)

Po raz pierwszy
„szóstka" w „Koziołkach"

Wyjątkowe szczęście mieli nie­
którzy uczestnicy ostatniej, jubi­
leuszowej, bo 50 gry w „Kozioł­
ki”. Po raz pierwszy bowiem w 
historii gry wpłynął kupon bez­
błędny z 6 trafieniami. Jego wła­
ścicielem jest jeden z mieszkań­
ców Szamotuł, który wygrał 
303.273 Zł. Dużo tym razem, bo aż 
87 rozwiązań wpłynęło z 5 trafie­
niami. Nagrody — po 3.486 zł. 
1923 kupony z 4 trafieniami zosta­
ną nagrodzone kwotą po 158 zł, 
a 22.281 kuponów z 3 trafieniami 
— po 14 zł.

Posiadacze kuponów z 6 i 5 tra­
fieniami proszeni są o zgłoszenie 
się w biurze „Koziołków’' do 
piątku, godz. 15. (M)

| Kwiecień

| 30
| środa

Imieniny:

Katarzyny, 

Zofii

Teatry
OPERA — akademia; POLSKI — 

g. 19 „Niestałość serc"; NOWY — 
g 19 „Oj, mężczyźni, mężczyźni"; 
OPERETKA — g. 19 „Kraina u- 
śmiechu’*; Satyry — nieczynny; 
MARCINEK — g. 16.30 „Awantu­
ra w Pacynkowie”.

Kina
APOLLO — g. 9.15, 11.30, 13.45, 

16, 18.15 1 20.30 „Sprawa Mauriziu- 
sa" (franc., 18 1.); BAŁTYK — g. 
16, 13 15, 20.30 „Gervaise“ (franc., 
18 1.);‘rIALTO — g. 10— 20.15 „Fo- 
lies Bergeres (franc. panor., 18 1.); 
MUZA — g. 10, 12 i 14 „Król Ma­
ciuś I” (polski, 7 1.), g. 16, 18 1 20 
„Jutrzenka” (franc., 18 1.); WAR­
TA — g. 10 i 11 „Król Ławra” 
(bajka), g. 12—20 „Łowcy tygry­
sów” (dok.); CZTERNASTKA — g. 
14, 16, 18, 20 „Niezwykły świadek” 
(NRF, 14 1.); WOJSKOWE — nie­
czynne; GWIAZDA — g. 16, 18 i 20 
„Pat i Patachon” (duński, 7 1.); 
DOM KULTURY MO — g- 19 30 
„Opera żebracza" (ang., 18 1); 
OSIEDLE — g. 16, 18 i 20 „Romans 
pajaca" (franc., 16 1.); PANCER- 
NIAK — nieczynne; PIAST — g. 
17 i 19 „Dwie godziny” (polski, 16 
1.); MALTA — g. 16, 18 i 20 „Spra­
wa pilota Maresza” (polski, 12 1.); 
HUTNIK — g. 17 i 19 „Jesteśmy 
kobietami" (wioski, 14 1.); ZNICZ 
(Fabianowo) - g. 1930 „Dziwne 
życzenia p. Barda” (franc., 18 1.), 
WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
„Zakazane zabawy” (franc., 16 1.)

CjtóS w 101 - £”'4

Pożegnanie w „Stomilu
W pięknie udekorowanej sa­

li panował serdeczny na­
strój. Raz po raz krzyżowały 

się toasty. Na twarzach wielu 
obecnych malowało się wzru­
szenie. »

Nowy 
układ zbiorowy 
dla pracowników 
spó!dz'elczych

Ostatnio podpisany został 
nowy układ zbiorowy dla pra­
cowników spółdzielczych. W 
rozmowie z przewodniczącym 
Okręgu Związku Pracowników 
Spółdzielczych w Poznaniu — 
J. Olbińskim dowiadujemy się 
o najważniejszych punktach 
nowego układu.

Przewiduje on między in­
nymi, że zwolnienie pracow­
nika z 10-letnim stażem mo­
że nastąpić dopiero po 6 mie­
siącach od chwili wymówie- 
nia (dodatkowo miesiąc
niewykorzystanego urlopu). Po 
ważnym osiągnięciem jest 
wprowadzenie jednorazowego 
dodatku z okazji jubileuszy 
pracowniczych. Po 25 latach 
pracy przysługuje prawo o- 
trzymania premii w wysokości 
75 proc, pensji, po 35 latach 
— 100 proc, pensji, po 40 la­
tach — 200 pro?, pensji.

Przyjmowanie i zwalnianie 
pracowników może odbywać 
się jedynie za zgodą rad za­
kładowych. Przedsiębiorstwo 
jest zobowiązane w wypadku 
śmierci pracownika pospieszyć 
z pomocą jego rodzinie w wy­
padku trudnej sytuacji matę- 
rialnej to znaczy przyjąć
do pracy jednego z członków 
rodziny oraz ponieść koszty 
pogrzebu. Odwołanie z urlo­
pu może nastąpić za zgodą 
rady zakładowej i tylko w 
szczególnie ważnych okolicz­
nościach. Zakład pracy po­
krywa wtedy wszystkie ko­
szty związane z przejazdem 
itd.

Istotną rzeczą jest konsul­
towanie się w sprawach po­
działu 10 proc, wypracowanej 
nadwyżki na nagrody pracow­
nicze z centralnymi władzami 
związku. W wypadku zwal­
niania emerytów i rencistów 
obowiązuje obecnie 6-miesię-
czne wymówienie. (emp)

Informujemy
Spełniając życzenia opinii pu-

blicznej, zmniejszono w Operze 
liczbę biletów do sprzedaży na za 
mówienia zbiorowe, przeznaczając 
większą ilość do sprzedaży indy­
widualnej.

Przedsprzedaż biletów odbywa 
się codziennie na dwa dni przed 
przedstawieniem w kasie bileto­
wej Opery w godzinach od 10—13 
i od 16—19.

FOTOPLASTIKON 
— g. 9-21.

Rad i o
Anglia”

PROGRAM II
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15.10 — Suita z bal.
m
„Kopć i li­

szek“; 15,30 — Aud. dla dzieci; 
16.05 — Orkiestry Rozgł. Wrocław­
skiej PR; 16.45 — „Maj w daw­
nej Warszawie” — pog.; 17 — Pio 
senki i tańce różnych narodów; 
17.50 — Felieton aktualny J. Grzę- 
dzielskiego; 18 — Melodie różnych 
narodów; 18.35 — Muzyka 1 aktual 
ności; 19 — Pieśni chóralne Wła­
dysława Buczkowskiego; 19.20 — 
Magazyn Ziem Zachodnich; 19.40 
Muzyka taneczna; 20.23 — Kronika 
sportowa; 20.35 — Śpiewa „Ma­
zowsze”; 20.45 — Audycja literac­
ka; 21 — Koncert chopinowski; 
21.30 — Pełnym głosem o spra­
wach młodzieży; 21,55 — Melodie 
rozrywkowe gra Orkiestra Andre 
Kostelanetza; 22.30 — Wolna try­
buna literacka; 22.45 — Muzyka 
taneczna.

Wiadomości: 5, 6. 7, 8, 8.30, 12.01, 
16, 17.40, 18.30, 20 i 23.50.

RADIOSTACJA HARCERSKA 
Fala 44 m

Godz. 7 1 od 14—19 co godzinę: 
audycja dla zuchów: opowiada­
nie „Co się pewnemu druhowi 
o 1-majowym święcie śniło”; gry 
— zabawy i turnieje — 
całe miasto śmieje.

Telewizja

niech się

G. 19 — Rozmawiamy 
dzami w przeddzień 1 
Telewizji Poznańskiej;

z telewi- 
rocznlcy 
19.20 —

Film dokum. „Lenin”; 20.10 — film 
fab. „Don Klszot” (12 1.); 21.40 — 
„Trzy akordy Beethovena’‘.

Dyżury ndnia:
SZPITAL KLINICZNY IM.

SWIĘCICKTEGO (Al. Przybyszew 
skiero 49. tel. 624-17); APTEKI.
Dzierżyńskiego 349, Głogowska 47, 
T-raszewskiego 12, Mazowiecka 12 
PI. Wiosny Ludów 3. Główna 53.

Taka była atmosfera przy­
jęcia, które zorganizowało kie­
rownictwo „Stomila” dla oi« 
80 długoletnich pracowników 
i odchodzących w najbliższ.ych 
miesiącach na zasłużony od­
poczynek. Uroczystość miała 
nie tylko charakter pożegnal­
ny, ale była wyrazem szacun­
ku i podziękowania za ich 
wkład pracy w rozwój przed­
siębiorstwa. Dziękowali im za 
tę pracę dyr. Centralnego 
Zarządu inż. M. Srebrnik i dy­
rektor zakładu inż. Wł. Leo;i- 
hard.

— Tak jak wy nie zapom­
nicie o fabryce, w której prze­
żyliście wiele dobrych i złych 
chwil, tak samo i fabryka nie 
zapomni o was; włożyliście w 
nią część swego pracowitego
życia mówił m. in. dyr.
Leonhard. — Fabryka zawsze 
powita was z radością na każ­
dej swojej uroczj’stości i aka­
demii. Dla mieszkających w 
Starołęce każdy sygnał syre­
ny fabrycznej, czy nawet ten 
czarny dym z kominów bę­
dzie niteczką wiążącą ze sta­
rym warsztatem pracy i dla­
tego też nie mówimy sobie: 
żegnaj. Mówimy sobie: do zoba 
czcnia i to do częstego zobaczę 
nia. Chciałem zapewnić was dro 
dzy zebrani, że pokolenie które 
po was przejmie wartę w fa­
bryce starać się będzie naśla­
dować wasze wzory i pracę jak 
najlepiej, aby fabryka rozwi­
jała się i abyśmy mogli być 
z niej dumni.

Spotkanie minęło w serdecz­
nej atmosferze. Na drugi dzień 
odbyła się w nowo otwartym

„Nieśmiertelni“ B. Koguta 
w Klubie ZPAP

Wreszcie będzie można 
sprawdzić, ile prawdy kryje 
się w plotkach krążących w 
światku artystycznym o nowej 
sztuce Bogusława Koguta, za­
tytułowanej „Nieśmiertelni'’. 
Śmiałego przedsięwzięcia rea- ■ 
lizacji scenicznej tego utworu 
podjął się ambitny zespół eks­
perymentalny „Atelier 57” 
kierowany przez Stanisława 
Hebanowskiego.

Obsada aktorska jest rękoj­
mią, że wykonawcy nic nie u- 
ronią z zamysłu autorskiego 
— będą nimi: Barbara Konce­
wicz, Stanisław Marian Kamiń 
ski, Marek Okopiński i Ta-i 
deusz Sabara. Realizacja: Sta­
nisław Hebanowski i Andrzej 
Matuszewski.

Zamknięte przedstawienie 
klubowe odbędzie się w pią­
tek, dnia 2 maja o godzinie 23 
w Klubie ZPAP, Plac Wolno­
ści 4. Wstęp tylko za zaprosze­
niami, które rozprowadza se­
kretariat Klubu ZPAP.

Ponadto „Atelier 57” wysta-. 
wi krótką scenkę drama tycz-

Ruth Sorel
w Poznaniu

Dużą niespodzianką dla miłośni­
ków tańca będzie występ w Po­
znaniu słynnej tancerki amerykań­
skiej — Ruth Sorel. Wystąpi ona 
w naszym mieście tylko jeden raz, 
a mianowicie w poniedziałek, 5 
maja o godzinie 19 w Państwowej 
Operze im. Stanisława Moniuszki. 
Przedsprzedaż biletów na tę atrak­
cyjną imprezę prowadzą placówki 
Orbisu.

U Kwomauw
Poznaniacy. Całego programu ra 

diowego nie podajemy z powodu 
braku miejsca. (2413)

Mieszkaniec z ulicy Zupańskicgo. 
Za sygnały dziękujemy. Istotnie, 
Poznań w obecnej chwili cały jest 
rozkopany. Wiosna — trzeba więc 
naprawiać wszystko przed Targa­
mi. (2399)

Zawstydzony. Nie podaje Pan 
konkretów, dlatego' trudno inter­
weniować. Radzimy przed każdym 
uczesaniem poprosić fryzjerkę o 
zdezynfekowanie grzebienia czy 
szczotki. (2404)

„Nafets”. List Pana przekazuje­
my Dzielnicowej Radzie Narodo­
wej. (2358)

J. Ł. W sprawie składek ubezpie­
czeniowych radzimy Pani zwrócić 
się do Woj. Zarządu Ubezpieczeń 
Społecznych w Poznaniu, Plac Ko- 
legiacki 17. Wydział Składek obli­
czy Pani ich wysokość i poinfor-
muje o sposobie opłacania. (1763)

klubie fabrycznym uroczysta 
akademia, podczas której wrę­
czono wszystkim odchodzącym 
i innym zasłużonym pracow­
nikom dyplomy oraz - nagrody
pieniężne. (1)

16 oskarżonych

Plan budowy 
obiektów kościelnych

Prezydium RN. m. Poznania 
zatwierdziło roczny plan bu­
dowy nowych obiektów sa­
kralnych i kościelnych, przed­
stawiony przez Zarząd Archi­
tektoniczno-Budowlany < w po­
rozumieniu z Referatem do 
Spraw Wyznań.

Wybudowane będą nowe ko­
ścioły w Naramowicach, na 
Winogradach (oba parafialne) 
i w Szczepankowie. Ponadto 
Prezydium wyraziło zgodę na 

' dalszą budowę kościoła Sw. 
1 Antoniego w Starołęce, na re- 
I mont kościoła zabytkowego w 
! Spławiu, budowę dwóch wież 
Konwentu O. O. Dominikanów, 
jako kontynuację całego kom­
pleksu z lat ubiegłych. Wyra­
żono też zgodę ną przydział 
materiałów budowlanych nie­
zbędnych dla przeprowadze­
nia remontu kapitalnego wie­
ży i krużganków Kolegiaty 
Farnej.

Decyzja w sprawie budowy 
nowego kościoła w Górczynie 
została odroczona do czasu, 

I przedłożenia przez wniosko­
dawcę ekspertyzy rzeczoznaw- 
|cy o stanie technicznym i ro’- 
jpatrzenia ewentualnych moż- 
lliwości rozbudowy istniejące-
go kościoła. (mh)

ną, pióra zmarłego niedawno 
tragicznie młodego poety kra­
kowskiego Andrzeja Bursy pt 
„Zwierzęta hrabiego Caglio­
stro” — wystąpią w niej Irena 
Maślińska, Jerzy Kaczmarek i 
Tadeusz Sabara.

Wznowienie „Holendra Tułacza"
W piątek, 2 maja br. Państwo­

wa Opera im. St. Moniuszki w Po­
znaniu wznawia, po rocznej prze­
rwie, operę Wagnera „Holender 
Tułacz” w częściowo zmienionej 
obsadzie. W partii tytułowej wy­
stąpi Albin Fechner, w partii Sen- 
ty — Barbara Sypniewska. Ponad­
to w rolach głównych; Henryk Łu

Budowlani 
likwidują 
sekcje 
niedochodowe ?

Podobno na 
KS Budowlani 
zlikwidowaniu 
dochodowych:

ostatnim zebraniu 
zapadła uchwała o 
dwóch sekcji nie- 
lekkoatletycznej 1

kajakowej. Fundusze przewidzia­
ne na rok 1958 na te sekcje, otrzy 
mać mają bokserzy.

Bez. komentarzy! (tp)

Do roku 1961
Kierownictwo KKS Lech otrzy­

mało w tych dniach pisemną de­
cyzję ministra obrony — gen. Ma­
riana Spychalskiego w sprawie 
hali przy ul. Matejki. Ze względu 
na to, że obiekt ten jest koniecz­
ny dla potrzeb wojskowych, proś­
ba Lecha o przyznanie hali na 
własność temu klubowi, nie mo­
że być uwzględniona. Natomiast 
do roku 1961 KKS Lech będzie jej 
użytkownikiem, (Of)

Leszno powiła 29 ekip zagranicznych
Od 15—29 czerwca odbędą się w 

• Lesznie szybowcowe mistrzostwa 
świata, w których — dotychczas 

■ — zgłosiło swój udział 29 państw. 
Wśród nich znajdują się m. In.: 
Związek Radziecki, Stany Zjedno­
czone .kraje Afryki Południowej. 
Argentyna, Australia, Belgia, Bra 
zylia, Bułgaria, Czechosłowacja, 
Dania, Finlandia .Francja, Hiszpa­
nia, Holandia .Izrael. Japonia, Ka­
nada, Norwegia, Szwecja, Turcja, 
Wielka Brytania.

Według przewidywań organlza- 
torów, w mistrzostwach weźmie 
udział około 70 szybowców i pra 

|wie 700 osób personelu. Program

W

Kradzież 57 tysięcy sztuk cegieł
Przeprowadzone piYez Prokura- 

Poznaniuturę Wojewódzką
śledztwo wykazało, że Władysław 
Andrzej ak — pracownik cegielni 
w Zabikowie (Pozn. Zakł. Cera­
miki Budowlanej) działając w po­
rozumieniu z kierowcami Ekspo­
zytury Towarowej PKS — S. Fe- 
lekelem. A. Kowalewskim, E. Bo- 
gajczykiem, a także pracownikami 
wyładunkowymi Ekspozytury M. 
Krawczykiem, W, Mendykiem, J.

Sobałą, J.Wojciechowskim,
Siatką, T. Kwiatkiem i J. Stańko 
— systematycznie kradł cegłę. Bu­
dulec ten, przeznaczony dla Zjedn. 
Bud. Miejskiego, sprzedawano 
mieszkańcom Puszczykowa, budu­
jącym domy lub mającym taki za­
miar. W latach 1956—57 Andrzej ak 
i spółka, jak ustalono, skradli 57 
tys. sztuk cegieł, a zyskiem po­
dzielili się. Prokuratura stwier­
dziła. źe grupie tej pomogli pra­
cownicy placowi na budowach 
Zjednoczenia — F. Bartol i S. Ma­
tusz. Zaświadczali oni, na zlece­
niach dla Ekspozytury, że budowy 
otrzymały te Ilości cegieł, które 
Andrzejak ze wspólnikami kradł 

kaszek (Dałand), Marian Kouba 
(Eryk), Felicja Kurowiak (Mary), 
Adam Łukasik (Sternik).

Przy pulpicie kapelmlstrzowskini 
dyr. Zdzisław Górzyński. Insceni­
zacja i reżyseria: Willy Boden- 
stein. Rekoracje i kostiumy: Sta­
nisław Jarocki.

Przed XI Wyścigiem Pokoju
Po raz jedenasty rozegrany zo­

stanie największy amatorski 
wyścig kolarski świata na trasie 
Warszawa — Berlin — Praga. Wy­
ścig Pokoju na dystansie około 
2200 km zgromadzi na starcie re­
prezentantów 20 narodów.

Wyścig ten spopularyzował 
sport kolarski w Polsce. Wiele ty­
sięcy młodych chłopców dosiada 
rowerów z myślą o sukcesach 
Królaka, Wilczewskiego i innych 
znakomitych „pożeraczy” kilome­
trów.

Do przebycia długiej i częściowo 
bardzo trudnej trasy Wyścigu Po­
koju, prowadzącej przez trzy za­
przyjaźnione państwa, na której 
niemal zawsze walczono w trud­
nych warunkach klimatycznych, 
potrzeba kolarzy o żelaznej kon­
dycji, bardzo wytrzymałych na 
długotrwały i wielodniowy wysi­
łek, jak również na kaprysy ma­
jowej pogody.

Po wielu latach zdołaliśmy wy­
chować dawno poszukiwany typ 
kolarza szosowego, z powodze­
niem ubiegamy się o pierwsze 
miejsce w wieloetapowych wyści­
gach.

Wszyscy znamy już naszych 
przyszłych reprezentantów w XI 
Wyścigu Pokoju, który rozpocznie 
się 2 maja.

Do Warszawy, gdzie nastąpi 
start do tego maratonu kolarskie­
go, stale przybywają uczestnicy 
wyścigu.

Pierwszy etap rozegrany bę- 

mistrzostw przewiduje m. In. prze 
loty otwarte 1 szybkościowe do 
wyznaczonego celu.

Równocześnie od 19—28 czerwca 
odbędzie się w pobliskim mia­
steczku Osieczna, VII Kongres 
Międzynarodowej Organizacji 
Naukowo-Technicznej Szybownic­
twa, w którym zgłosiło udział GO 
osób z zagranicy. Podczas Kon­
gresu wygłoszone zostaną odczy­
ty, ilustrowane filmami 1 przeźro 
czarni. Zorganizowane też zostaną 
dla gości zagranicznych wycieczki 
koleją 1 autokarami na MTP, Wy­
brzeże, w Tatry i dookoła Polski.

a)

Mieszkańcy i prze* 
chodnie ul. Dąbrow­
skiego na odcinku 
od Roosevelta do 
Rynku Jeżyckiego 
są od pewnego cza­
su świadkami poważ 
nych robót ziem­
nych, przeprowadza­
nych przez Zjedno­
czenie Robót Inży­
nieryjnych Budow­
nictwa Miejskiego w 
poznaniu. Miejskie

Przedsiębiorstwo 
Wodociągów i Kana­
lizacji zleciło temu 
Zjednoczeniu ułoże­
nie magistralnego 
rurociągu, który po- 
zwołi zasilić i poprą 
wić odbiór wody w 
dzielnicy Jeżyce, (e) 
Fot. K. Przychodzki

O pomoc w „upłynnianiu” kradzio 
nego budulca oskarżeni są miesz­
kańcy Puszczykowa E. Szczygieł 1 
I. Nowacki. Obaj oraz M. Kaspe- 
rowicz nabyli także większe ilości 
cegieł. (ak)

W kolizji z prawem
Benigna Zgoła jako kierownicz­

ka magazynu materiałów podsta­
wowych i pomocniczych Poznań­
skiej Wytwórni Win nie dopełniła 
szeregu swych obowiązków służ­
bowych. Rezultatem tego był nie­
dobór towarowy wynoszący 1.900 
kg cukru i 53,5 litra spirytusu. Ce 
lem ukrycia manka Zgoła sfałszo­
wała dowód ,,Rw” dopisując na 
nim 1900 kg cukru..

Kara — 2 lata więzienia, (ak)

Ofiary napadów...
Komenda Dzielnicowa Milicji O- 

bywatelskiej Poznań — Wilda za­
trzymała kilkuosobową grupę prze 
stępczą, która między innymi do­
konała: napadu rabunkowego na 
nieznanego mężczyznę w marcu 
1958 roku przy ulicy Garbary. Po­
szkodowanemu zrabowano zega­
rek; napadu rabunkowego 1 bm. 
wieczorem przy zbiegu Garbar i 
Szyperskiej na mężczyznę, którego 
przy pomocy kobiet wyprowadzo­
no z lokalu „Marynarska”. Po­
szkodowanemu zrabowano gotówką 
w sumie 2500 zł.

Prosimy, by poszkodowani zgło­
sili się w Komendzie Dzielnicowej 
MO Poznań — Wilda przy ulicy 
Dzierżyńskiego nr 183/191, pokój 
nr 9 w celu złożenia zeznań.

dzie dookoła stolicy, a 3 maja wy­
ruszy wielka barwna kawalkada 
zawodników na daleką trasę.

O szczegółach tej walki na tra­
sie, podobnie jak w latach po­
przednich, szczegółowo informo­
wać będzie redakcja „Głosu”.

(P)

Kajakowcy na start!
Poznański Okręgowy Związek 

Kajakowy otwiera sezon w dniu 
dzisiejszym regatami o mistrzo­
stwo Miasta Poznania, a miano­
wicie przedbiegami na dystan­
sach 500 i 1000 m, w konkuren­
cji kobiet 1 mężczyzn wszystkich 
klas. Początek zawodów o godz. 17.

Finały odbędą się w czwartek 
od godz. 15 również na Rusałce, 
Do mistrzostw zgłoszono 163 osa­
dy. (x)

Dziś walczy siatkarze
— akademicy

W dniu dzisiejszym rozpoczną 
się w sali KKS Lech przy ul. Ma­
tejki półfinały akademickich mi­
strzostw Polski w siatkówce męt 
czyzn. W turnieju, który trwać 
będzie do 4 maja — startują ze­
społy: AZS Kraków — drużyna I 
ligi państwowej, oraz zespoły z 
Olsztyna, Torunia, Szczecina i Po 
znania. Początek zawodów o godz. 
17. (Of.)

Kto wygrał?
Na zakłady w „Totalizatorze 

Sportowym” (27 bm.) wpłynęło z 
Wielkopolski 76 tysięcy rozwią­
zań, z czego z 1 błędem — 3 tra­
fienia kw Poznaniu — 2, w Śmiglu 
— 1) z 2 błędami — 144 1 z 3 błę­
dami 1.150 trafień.

W ,Toto-Lotku” wpłynęło 834 ty 
ślące rozwiązań, z czego 8 z 5 tra­
fieniami (w Poznaniu 1 Nowym 
Tomyślu po 3 oraz po jednym w 
Śremie i Koninie), 474 z 4 trafie­
niami oraz 10.693 z 3 trafieniami.

(P)


